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Biuro Redakcji .Dziennika Pnlskieto", ulica Batorego 
li.-zba 26 ('przedtem Halicka 40).

Przedi lata wynosi we Lwowie rocznie 18 złr. — półrocznie 
<) kwartalnie 4 złr. 50 ct. — miesięcznie
1 złr. 50 et.

Z przesyłką i oeztową w państwie Austrjackiem, rooznie 
~ł złr. - półroczuie l i  złr. — kwartalnie 6 złr. —
miesięcznie 2 złr.

Z przesyłką pocztową za granicą, do całych Niemiec 
foc/.uie 50 marek — kwartalnie 12 marek 50 srg., 
do Francji,  Anglij, Włoch i Szwajcarji rocznie 
S0 franków — kwil taluie 20 franków.

Numer kosztuje 6 centów.
Rękopisów Redakcja nie zwraca. 

T e le fo n  R e d a k c ji 1 7 1 .

Przedpłatę i ogłoszenia przyjmują w e Lw ow ie:
Biuro Administracji „Dziennika Polskiego", plac Marjacki 

liczba 6 i 7 w domu pana Kiselk i; we Wiedniu, 
Hamburgu, Frankfurcie nad Menem, Berlinie, Lipsku, 
Bazylei, Szwajcarii i Wrocławiu pp. Ilaasenstein 
et Togler, we Wiedniu A. Oppelik, Ił. Moose, 
w Warszawie Reichman et Frendler, Biuro 
anonsów w Paryżu C. Adam rue des Saint 
Peres.

Ogłoszenia przyjmuje się za opłatą 6  centów od jednego 
wiersza drobnym drukiem (petit).

Prywatna korespondencja i nekrologi 13  ct. od wiersza.

wychodzi codziennie, nie wyłączając niedziel i świąt o 8 . rano.

Drobne ogłoszenia po l*/a eenta od wyrazu. Pomieszka­
nia i sklepy po 1 et. od wyrazu.

Relrlamy w rntiryce „Nadesłane” 20 cnt, od wiersza,

W ie lk i w iec.
Lwów 13. listopada.

Cierpieć w w ięzieniach i przelew ać krew  na 
polach b itew ... um ieliśm y zawsze. Dowodem tego 
owe m iljony m ęczenników  narodow ych, nie z w ie­
ków zam ierzch łych , ale z bieżącego stulecia. Ko­
ści naszych przodków  bielą pola niem al całej E u ­
ropy. Byliśm y zawsze gotowi do wszelakich po­
św ię ce ń , nie” żałow aliśm y nigdy ani ofiary, ani 
m ienia, ani nawet życia —  jed n em  słow em : ser
cem  byliśm y zawsze w ielcy, rozum em  n ieste ty  nie 
dosięgliśm y tak  wysoko.

N ie um ieliśm y śledzić praw dziw ych dróg, w io­
dących  do zbaw ienia i całości ojczyzny, nie zrozu­
m ieliśm y, czego nam  brak i nie poznaliśm y, że 
nietylko m ieczem  i w alecznością m ożna się p rzy­
służyć spraw ie ojczystej. Zapom nieliśm y o n iezbęd­
nej po trzebie podniesien ia lu d u , brzydziliśm y się 
zajęciem  m a te r ja ln e m , a n iebaczność o dzieli ju ­
trzejszy  zaw ładnęła nam i w zupełności —  i począł 
się usuw ać g ru n t z pod nóg naszych.

D opiero w tedy ocknęli; my się z uśpienia, gdy 
niebezpieczeństw o było już nietylko groźnem , ale 
praw ie faktem  dokonanym .

Spadły  klęski na W ielkopo łskę; przekonano 
s i ę , że postępy germ anizaeyjne zrobiły  tam  taki 
w yłom , o jak in  n ik t z nas naw et nie m yślał, by 
l y ł  możliwym i dopiero wówczas chwycono się o- 
sta tn ie j deski ra tu n k u : uobyw atelenia w łościan, 
zrobien ia z n ich  Polaków . Poczęto pouczać lud  o 
praw ach narodow ych, o ważności obrad sejm ow ych, 
wzbudzać w nim  sam ow iedzę polityczną i w zm ac­
n iać go w niej i w ten sposób zlew ając stany w 
je d e n  naród, podnosić żywioł polski, aby w ywal­
czyć należne p ra w a , a przynajm niej m e dać się
zgerm anizow ac.

P ra ca  ta w krótkim  stosunkowo czasie, p rz y ­
znać trzeba; w ydała n iepom ierny plon. Bez niej i 
Jej rezultatów  byłoby dziś w \V ielkopolsce stokroć 
jeszcze gorzej i zw ątpicuy potrzeba , azali da się 
co jeszcze uratow ać. Ona to w yłącznie i jedynie 
um ożliw iła dziś rozpoczęcie akcji ratunkow ej —  
bez niej bow iem  nie inożnaby było i m yśleć o 
parcelacji w iększych posiadłości w śród w łościan, 
bo i cóżby przyjść m ogło narodow i z tak ich  
posiacLczj gruntów , którzyby nie czuli się P o la­
kam i J

Z asługą tej pracy  je s t ów ru ch  i życie naro­
dowe w K się s tw ie , a je ś li to życie jeszcze roz­
strzelone i ru ch  bezwładny , to i w tym  kierunku 
widzimy starania. TTtw -nm  by
nie odbywały się tu  lub owdzie zebran ia i w iece, 
pośw ięcone jUŻto pouczaniu ludu i w zm ocnieniu go 
w m iłości ojczyzny, jużto  celem  zorganizow ania 
obrony prz<< iw" gw ałtom  popełnianym  na naszych 
p ra w a c h .

W  tych dn iach  w łaśn ie , bo we w torek lo g o  
b. m. z powodu rozpocząć się m ającej kadencji 
sejm u pruskiego, zbiera się znowu w ielki w iec z 
całego księstw a w spgmwie szkolnej. W iec ten  me 
m a na celu u ch w .ien ia  jak ie jś petycji, ale m a 
przedew szystkiem  dać św iadectw o w rażeniu i u spo ­
sobieniom , ja k ich  rozporządzenie pozbaw iające 30o 
tysięcy dzieci nauki w języku polsku n ie m ogło 
n ic wywołać pośród społeczeństw a. G łosy niezado­
w olenia p iasy  i in te rpelacje  polskiej reprezen tacji 
sejm owej nie starczyły w tym  w ypadku , uznano 
potrzebę objawu ze strony w szystkich s ie r  spo łe­
czeństwa.

N ie w ątpim y, że w iec ten  nic mało się p rzy ­
czyni do skuteczności obrony, choćby pod tym 
w zg lędem , że posłow ie polscy w sejm ie będą się 
m ogli pow ołać na jednozgodną opinję wszystkich 
sw oich w yborców  a zarazem  w obec coraz now ych 
spadających  na W ielkopolan klęsk, m asą zabranych 
im ponując, podniesie auc lia  w ątpiących i przekona, 
żeśm y nie słabi, że nas je s t w ielu, że posiadam y 
jeszcze dość sił do w ytrw an ia , abyśm y się zwy­
czajem  kolibrów  rzucac m ieli w paszcze potworów 
czyhających na naszą zgubę.

W tern też przekonaniu  zasyłam y wiecow- 
nikom  zebranym  od u d ry , W isły  i W arty : Szczęść 
B o że!

Polityka na bankiecie.
LWÓW 13. listopada.

Z całą pom pą tradycy jną wprowadzony został 
nowy lord m ajor stolicy W ielkiej B rytan;i na nowe 
swoje stanow isko. Być może, że dla sz lachetnych  
synów A lblonu, a w szczególności dla m ieszkańców 
Londynu, uruczytty  ten ak t m a jak ieś doniosłe 
znaczenie —  św iat polityczny z pew nością ani do 
uroczystości instalacy jnych  ani do osoby no­
wego lord-m ajora m e przyw iązyw ałby zna­
czenia, gdyby m e jeden , stały , rok rocznie pow ta- 
rzaitfey się pun k t program u. T jm  punktem  jest 
bankiet zam ykającj uroczystości. Kok w rok za­
siadają przy stole biesiadnym  członkowie rządu 
W ielkiej E ry tau ji, rok w rok wznosi jeden  z bie­
siadników  k ie lich  w cześć m inistrów  i daje tym 
sposobem  każdoczesnerou prem ierow i angielskiem u 
sposobność do odpowiedzi. Polityczna E uropa przy­
zw yczaiła się do tycli odpowiedzi m iu isierja lnyeli 
i uważa je  za rodzaj exposć czy p rogram u polity­
cznego gab inetu  angielskiego.

Z w iększą aniżeli zwykle ciekawością w yczeki­
wano wr roku bieżącym  enuncjacji torysow skiego 
prem iera  angielskiego. P om ija jąc okoliczność, że 
w angielskiej polityce w ew u n rzn e j je s t w iele 
p ierw szorzędnej doniosłości spraw , czekających za­
ła tw ien ia , stoi na m iędzynarodow ym  politycznym  
porządku dziennym  cały szereg kw estyj n ieroz­
strzygniętych , w k tó rych  g łos A nglj bardzo je s t 
znaczny. 8poda.ew ano się, ze lord Balishury przy 
stole b iesiadnym  m e krępow any w ęzłam i i w zglę­
dam i, które nakazują ostrożność przy in n y ch  spo­
sobnościach, wypowie tym  razem  w ięcej, aniżeli 
zwykliśm y usłyszeć z ust m in iste rja lnych  i dyplo­
m atycznych. N adzieje te , m e we wszystkiem  zo- 
btoiy spełnione. Jeże li spraw ozdania telegraficzne 
debrze streszczają mowę lcda premiera, wówczas

ucztujący rep rezen tanci C ity  londyńskiej serdecznie 
m ało z ust jego się dowiedzieli.

S zlachetnem u lordow i „nic nie je s t w iadom o, 
coby mogło być powodem  zaniepokojenia". Słow a 
te podkreślone są w relacjach  telegraficznych, były 
w ięc widocznie w ypow iedziane podniesionym  g ło ­
sem , lordow i Salisburyem u zależało w idocznie na 
tern. aby ucztujący jego słuchacze dobrze je  sobie 
w ryli w pam ięć. D epesze telegraficzne n ie  podają, 
po którem  daniu szef gab inetu  angielskiego mówił, 
gdybyśm y jed n ak  m ieli sądzić po powyższych sło ­
wach lordow skich, m usielibyśm y dojść do przeko­
nania, że w ystąpił ze sw oją oracją praw ie na de- 
se rt i że potraw y były bardzo sm aczne, a w ina 
jeszcze lepsze. K ontynentaln i mężowie stanu  są 
z pew nością bardzo ostrożni i w enunc jacjach  
sw oich posuw ają się w optym izm ie do m ożliwych 
tylko g ran ic  i jeże li to tylko uchodzi, p rzedsta­
wiają sy tuację polityczną w św ietle naj korzystniej - 
szem. 4  ju ż  z całym  optym izm em  wyrażają się 
wówczas, gdy każą m ówić swoim  m onarchom , gdy 
w ypracow ują mowy tronow e, którem i głow y koro­
nowane m ają w itać lub żegnać rep rezen tan tów  
kredytodaw ezych narodu. A  m .m o to wszystko, 
żaden z tych  mężów stanu nie zapędził się w 
swoim optym izm ie tak daleko, aby nic nie w idzieć, 
coby m ogło dawać powód do obaw !

Od tego nad wszelki wyraz optym istycznego 
zapatryw ania odbija bezpośrednio —  przynajm niej 
w spraw ozdaniu telegraficzuein —  następujące zda­
nie, że zupełnego spokoju nie m ożna się spodzie­
wać, dopóki mcca.fatwa kolosalne u trzym ują arm je, 
dopóki narody w spółzaw odniczą w w ydatkach na 
uzbrojenia, że niebezpieczeństw o m ogłoby tylko 
być spowodowane w ybuchem  nam iętności w ie l­
k ich  m as narodu, m im o, że rządy  sta ra ją  się  o 
u trzym anie pokoju i n iezaw isłości w olnych naro ­
dów. W iadom o, kogo lord pod tem i narodam i ro ­
zum iał i o ja k ich  nam iętnościach  m yślał. M ałą tę 
niekonsekw encję z poprzeduiem  zdaniem  łatw o wy­
tłum aczyć, jeże li się zważy, żo to w7szystko było 
pow iedziane na bankiecie.

Spodziewać się jed n ak  m ożna, że biesiadnicy 
dobrze straw ili bogate n i'n u  bankietow e wraz 
z m ową sw ego lo rda-p rem iera , zwłaszcza, że była 
dobrze przypraw iona tak m iłą  w iadom ością o pod ­
daniu się E yuba-chana rządow i indyjskiem u.

Sprawy sejmowe.
{Szpitale krajowe).

W  u r z ę d o w e  m _ sp raw o zd an iu  W ydziału 
krajowego znajdujem y "następujące c y f r y : Sum a 
ogólnych w ydatków  w yniosła kwotę 105.435 z łr., 
czyli w porów naniu z uchw alonym  budżetem  wy­
dano więcej o 41 .414  z łi. O gółem  leczono roku 
1886 —  39.652 chorych, wszystkich dni leczenia 
było 1 ,084.779. K uracja chorego trw a ła  średnio 
w szpitalu pow szećhn. 22 7, w zakład, dla położnic 
21 -1 dni w zakładach dla ob łąkanych  153*9 (?) 
dniem , w szpitalach dzieci 28 6 dni. U trzym anie 
dzienne kosztowało w przecięciu  chorego 61*7, 
położnicy l . z ł r .  14 obłąkanego  80*06, dziecka 
54 9 cnt. Żywność wraz z w inem  i pieczyw em  
kosztow ała dziennie w szpitalach 21 cnt., u poło­
żnic 26*7, u ob łąkanych  27 5, u dzieci 23 6. L e­
karstw a na chorego dziennie 4*9 cnt., na położnicę 
6*7 cnt. na obłąkanego 2*4 cnt.

W porów naniu z rokiem  ad in in istr. 1885 
koszt całej kuracji z m n i e j s z y ł  s i ę  w szpi­
ta lach  o ]6  c n t ,  koszt duia był m n i e j s z y  w 
szpitalach o 4 7 ,  u położnic o 21 cn t., u ob łąka­
nych  o 3-44 cnt., żywność kosztow ała dziennie 
m n i e j  w szpitalach o ‘/i. u położnic o 1*2, 
u ob łąkanych  o 4 4  cnt., koszta adm inistracyjne 
były z u a c z n i e  m n i e j s z e ,  bo w K rakow ie o 
3*07 cnt., w K ulparkow ie o 4*89 c n t.— a k o s z t a
o g ó l n e  w stosunku do r. 1885 z w i ę k s z y ł y  
s i ę  o 2 4 8 5 8  złr.

(Jo do podrzutków, to w roku 1886 w ypłacił 
fundusz krajow y 12.139 złr. 72 cn t., z tej sumy 
wypłacono za 149 podrzutków  w e  W i e d n i u  
kwotę 10.401 złr. 83 cnt., za 7 p o d r z u t k ó w  
w P  r  a d z e  709 złr. 75 cnt., za 1 podrzutka w 
B ernie 26 złr. Za 11 podrzutków  we Lwowie 476 
złr. 47 cnt., za 21 podrzutków  w K rakow ie 525 
złr. 67 cnt. Czyli z wydanej kwoty l 0 ‘/i tysięcy 
pozostała w kraju  1 zJr . 14 cnt., reszta  
p o s z ł a  z a  g r a n i c ę .  N a razie przytaczam y te 
urzędowe cyfry, zastrzegając sobie później ponow ne 
ich  zestaw ienie i om ówienie.

{UtwoiZitiie nowego sądu powiatowego 
w Sędziszowie).

W roku 1886 w niosła gm ina m iasteczka S ę­
dziszowa petycję do Sejm u o utw orzenie tam że są­
du powiatowego.

Z przeprow adzonego badania okazało się , że 
zachodzą w praw dzie pew ne w arunki po te m u , że 
jednak  położenie Sędziszowa m a tę niedogodność, 
iż przyszła siedziba sądu leży praw ie na jednej li-  
nji poprzecznej z Ropczycam i gdzie je s t sąd i to 
w udległości nie przenoszącej 8 kilom etrów . Z tego 
powodu zakreślen ie te renu  dla przyszłego okręgu 
sądowego w Sędziszowie m usiałoby nastąpić przez 
podzielenie dzisiejszego okręgu sądu powiatowego 
w zdłuż od północy ku po łudniow i, przez co uie 
przysporzonoby żadnej korzyści pod w zględem  od­
ległości gm inom  do sądu w Sędziszowie należeć 
m ających.

Otóż ta  okoliczność spow odow ała, iż z 30 gm in  
zaproponowanych w petycjL gm iny  Sędziszowa do 
przyłączenia się do nowego okręgu sądowego, tylko 
n iek tóre ośw iadczyły się z chęc ią  należen ia do o- 
k ręgu  przyszłego sądu pow iatowego w Sędziszowie, 
resz ta  zaś gm in  woli pozostać i nadal przy sądzie 
pow iatowym  w Ropczycach. Gdy nadto tak rada 
pow iatow a ropczycka, jak  i wyższy sąd krajowy 
krakow ski w yraziły w tej spraw ie n ieprzychylną 
° p in ję , W ydział krajow y nie chcąc występować 
w brew  życzeniu znacznej większości g in in  do o- 
k ręgu  nowego sądu w cielić się m ających, postano­
w ił zaproponować Sejm ow i, aby nad petycją gm iny 
Sędziszowa p rzeszed ł do porządku dziennego.

Sprawy szkolne.
{W yciąg  z protokołu  posiedzenia e. k. R a d y  ssk . 

kraj. z  dnia 22. październ;h i  1887.)
R ada uchw aliła p rzekszta łc ić  szkołę liljaluą w 

Bilince m ałej na etatow ą od 1. lutego 1 8 8 8 ; zor­
ganizow ać z dniem  ] . września 1888 filjalne 
szkoły w Rohaczynie, H ucisku , Rozdzielcu. Zby- 
dniow ie, K ierlików ce i M achowie, a z dniem  1. 
w rześnia 1889 w L ecce i T a rn aw ie ; zorganizować 
szkoły etatow e w Szerszeniow eąch i w K raczkow ej 
z dn ia 1. w rześnia 1 8 8 9 ; zat. w K trdhskneŁ  z 
dniem  praw om ocności o rzeczen ia ; zatw ierdziła 
kon trak t najm u ogrodu dla c. k. sem inarjum  na­
uczycielskiego w R zeszow ie; dodatkow j kon trak t 
sprzedaży g ru n tu  szkolnego w Skaw inie : uchw aliła  
zalecić do użytku szkolnego w II . klasie g im n a­
zjalnej trzecie w ydanie „Przykładów  łaciń sk ich" 
d ra  Zygm unta S am olew icza; p rzyznała E uzeb iu ­
szowi Szajdziekiem u, prof. gim nazjum  w Kołom yi, 
pierw szy dodatek pięcioletni od 1. w rześnia br. ; 
p rzy ję ła  do w iadom ości re sw y p t m in isterjalny, 
ustanaw iający ukończony 9 zok życia jako  m in i­
m alny w iek w stępu do klasy przygotow awczej przy 
gim nazjach  oraz resk ry p t m in isterja lny  o u tw o­
rzeniu  cen tralnej kom isji nakładu książek szkol­
nych  w W ie d n iu ; uchw aliła  ta k u p ić  od insty tu tu  
stauropigijsk iego 7.000 egzem plarzy ruskiej Czy- 
tanki dla nauki dopełniającej w szkołach ludowych, 
celem  rozdzielenia tych  książek m iędzy rady  szk. 
o k rę g .; ustanow iła cenę katechizm u ruskiego dla 
szkół ludow ych na 10 c n t . , Czy tanki ruskiej dla 
klasy drugiej na 28 c n t . , h istorji biblijnej na 55 
cnt., zaś ruskiego B ukw aru na 30 c n t . ; uchw aliła 
przedłożyć W ydziałow i krajow em u p ro jek t sta tu tu  
co do organizacji szkoły wydziałowej żeńskiej w 
K ołom yi; uchw aliła  rozdzielić k w o tę , przyznaną 
z funduszu państw owego na stypendja dla uczniów 
sem inarjów  nauczycielskich, w następujący sposób: 
sem inarjum  nauczycielskie m ęskie w Krakowie 
1.200 z łr . ,  w T arnow ie 892 z ł r . ,  w Rzeszowie 
1.020 złr., we Lwowie 1.468 złr., w S tan isław o­
wie 1.440 z ł r ,  w Tarnopolu 1.155 z ł r . ; zatw ier­
dziła do użytku szkolnego w gim nazjum  z językiem  
w ykładow ym  ruskim  „dra K arola S cbenkla knyżka 
do wpraw y w jazyci g reck im " G rzegorza Cegliń- 
skiego i ustanow iła cenę tej książki, w ydanej ko­
sztem  funduszu krajow ego, na 1 złr. 20 cnt.; za­
tw ierdz iła  do użytku szkolnego książkę : „Isto rja
bib lijna staroho zaw ita" ks. A leksego Torońskiego 
i ustanow iła cenę tej książk i, w ydanej kosztem
funduszu krajow ego, n a  80 e n t . ; uchw aliła  zalecić 
do użytku szkolnego śpiew nik Jana Ruszczyńskiego
zeszyt IV ty  dla czw artej klasy szkół w ydziałow ych 
żeńskich, ustanaw iając cenę egzem plarza na 50 ct.; 
uchw aliła  zalecić p ięć tom ików „B ibljoteki dla 
m łodzieży F . H offm ana" nakładu J . R osenheim a 
pod ty t . : „Ciężka p róba", „ Jak a p ra ca , ta k a p ia c a " ,
„W  pobliżu b ieguna", „P racu j, a Bóg ci dopomoże"
1 n  ” K „ m r  do bibljo tek  szkolnych i na p rern ja 
dla m łodzieży szkolnej.

Skutki pijaństwa.
W czasopiśm ie w arszew skiem  Zdrow ie  zna j­

du je się w zeszycie w rześniowym  rozpraw a dr. 
C hodeckiego pod tyt. : „D la czego się szerzą cho­
roby  nerw ow e i um ysłow e?*  Z rozpraw y tej przy­
toczym y kilka ustępów , odnoszących się do wpływu 
alkohelu na nerw y i um ysł.

„Doniosłą rolę —  m ów i au to r —  w pow sta­
w aniu chorób ^nerw owych i um ysłow ych przypisać 
należy o truciu  wyskokowem u czyli alkoholizmowi 
D ziałanie alkoholu w pierw szej linji dotyka m ó­
zgu : w m ałych  daw kach w yw iera działanie pobu ­
dzające na szarą substancję mózgu, w dużych zaś 
p rz /ilum ia jjjce  i zn.ecznlająoe. D ziałanie odurzające 
wyskoku na syątern nerwowy jest tem  znaczniej 
sze, im w iększa w nim  zaw aitość w ęg la- najw ię­
cej w ęgla zaw iera w sobie wyskok propylowy, 
butylowy i am ylowy —  najm niej wyskok metylowy 
i etylowy.

„D ziałanie alkoholu na system  nerwowy je s t 
więc tem  zgubniejsze, irn większy p rocen t zan ie­
czyszczenia go alkoholem  propylow ym , butylowym  
i am ylowym ; w zw yczajnej wódce, sprzedaw anej 
w szynkach, obok alkoholu etylowego znajduje się 
zuaczna przym ieszka wyskeKU propylowego, buty­
lowego i am ylow ego, k tórych  silnie upajający 
w pływ  już w m ałych  daw kacb stw ierdzony został 
dośw iadczalnie przez znakom itych francusk ich  ba­
daczy R abateau’a i M arv au d a . N adużyw anie w y­
skoku spraw ia głęDokio spustoszenia w system ie 
nerwowym  ; zwykle najpierw  zaczyna cierpieć mózg 
i jego opony.

„W iadom o, że pijacy podpadają jednej z n a j ­
częstszych chorób  u m y sło w y c h : je s t nią ob łęd  
opilczy (delirium  trem ens). G łów nem i cecham i 
tego um ysłow ego zboczenia s ą : obłęd, drżenie 
członków, halucynacje oraz uporczyw a bezsenność... 
Zasługuje w wysokim  stopniu n a  uw agę, iż m o­
żna, nie będąc n igdy pijanym , a tylko używ ając 
alkoholu nad m iarę, wpaść w obłęd  opilczy i to 
w łaśn ie w chw ili uieużyw ania alkoholu. Takie nad­
używanie wyskoku, bez doprow adzenia jednak  do 
zupełnego upojenia, objawia się w sferze psychicz­
nej rozdrażnieniem , niepokojem  i w oczy -zucającą 
się n ienaturalnością obejścia.

„W podobny sposób, jak  m ózg, cierpi m lecz 
pacierzow y i jego  błony. P rof. Leyden, je d e n  z 
najznakom itszych znawców chorób  m lecza pac ie­
rzow ego, pov iada w swem  dziele : „O chorobie
m lecza pacierzow ego", że w przew lekłem  otruciu 
wyskokowem  także b łony rdzen ia  podlegają ch ro ­
n icznem u zapaleniu.

„U m ężczyzn chroniczny alkoholizm  je s t g łó ­
w ną przyczyną wszystkich chorób um ysłow ych. 
W edług  prof. W estphala, K ra tit-E b inga  i S chne- 
lego nadużycie wyskoKu je s t  je d n ą  z najczęstszych 
przyczyn ruelancholji, szaleństw a (m an ia potato- 
ru m ) i padaczki (epilepsia alcoholica). L iczba um y­
słowo chorych , k tórych  znoezenie um ysłowe po­
w stało w skutek  opilstw a, wynosi w Rosji d a  42 
froc., w Anglji 25 jproc., u sag ilvść obłąkanych

w skutek  nadużywania wyskoku wynosi ' / 3 w szyst­
k ich  obłąkanych, pom ieszczonych w  zakładach.

„A le zabójczy wpływ wyskoku nie ogranicza 
się do jednostk i, k tóra go nadużywa. K arę okropną 
ponosi i potom stwo pijaka, przychodzące na św ia t 
ze skłonnością do chorób nerw ow ych i um ysło ­
wych. Potom stw o p ijaka rzodko kiedy oznacza się 
norm alnem  rozw inięciem  system u nerwowego i 
u potom ków pijaków obserw ow ano wadliwy ro z ­
wój mózgowia, asym etrją  i n iepraw id łow y kształt 
czaszki, m ało i w odogłowie, zanik częściowy lub 
ogólny m ózgu, brak  pojedynczych części ośrodko­
w ych itd.

Z apobiegając p ijaństw u, zapobiegam y tem  
sam em  szerzeniu się chorób nerw ow ych i um ysło ­
w ych". _________________

Z prowincji.
.(R. J .)  Nizankowice 11. listopada. {Sklep  

„Kółka rolniczego“ i  obecne jego losy. Nowe  
Towarzystwo kasynowe). Bardzo przygnębiające w ra­
żenie wywołała w naszem mieście dokonana temi 
dniami dobrowolna sprzedaż sklepu „Kółka rolniczego" 
—  tego samego sklepu, którego założenie i wprowa­
dzenie w żyeie przed pół rokiem zaledwie rozbudzało 
najżywsze namiętności wśród niektórych jego założy­
cieli. Ale, zwykle się tak u nas dzieje, że tak samo, 
jak nagle zapalamy się do jakiejś akcji, tak też ry­
chło z naszych uczuć ochłonąć umiemy, że rwać się 
do czynu my zwykli a wytrwałości do wykonania 
nie mamy. Nie dziw też, że obecny zarząd tutejszego 
„Kółka rolniczego" zraził się tak dalece ustąpieniem 
dotychczasowego kierownika handlu swego, że sko­
rzystał zaraz z pierwszej sposobności, jaka mu się 
do pozbycia się tego żmudnego interesu nadarzyła i 
nie czekając nawet odnośnej uchwały walnego zgro­
madzenia wszystkich członków „Kółka", sprzedał cały 
swój sklep chętnemu nabywcy, który się nastręczył.

Nie potrzeba tego dowodzić, jak daiece przez to 
ucierpiały interesa wszystkich członków, którzy przed 
kilku miesiącami właśnie w tym celu grosz swój na 
utworzenie tego handlu oddali, ażeby mieć do swej 
dyspozycji tańszy i rzetelniejszy towar, aniżeli liczne 
izraelickie handle tutejsze go podawały. Wszak nowy 
nabywca, prowadząc na w łasny rękę i własne ryzyko 
ten świeży interes, oczywiście tylko na swoje do­
chody najgłówniejszy wzgląd mieć będzie m u s ia ł! 
Chociaż jak mówią, kasa „Kółka" wcale nawet do­
brze na tej sprzedaży wyjść m iała, nie mniej jednak 
pozostanie rzeezą pewną, że wymogi statutu „Kółek 
rolniczych" na większy szwank narażone przez to 
zostały. W łasne bowiem bazary mąją naieżeć do je­
dnej z głpwnyeh dążności tych towarzystw. W tym 
zaś wypaaku pozbawia się sam zarząd tutejszego 
„Kółka" dobrowolnie zbawiennych skutków dokona 
nego już czynu, a pozbawia się dlatego, że nie ma 
wytrwałości do dalszej pracy dla dobra innych 
członków towaizystwa. Zły to zaiste przykład dla 
innych kółek prowincjonalnych, dla tych szczególniej, 
które wśród uciążliwszych warunków się rozwijają. 
Podając zaś smutny ten fakt do publiczuej wiado­
mości, pominąć zarazem . tego nie możemy, że naj­
bardziej zasłużony członek tutejszego zarządu p. Ko­
złowski, nie był podczas całej tąj akcji tutaj obecny, 
przybywszy zaś na następne zgromadzenie, musiał 
się liczyć z faktom już dokonanym. N a jego też 
światły wniosek popaity przez p. Józefa Kukurę, 
uchwalono fundusz uzyskany ze sprzedaży sklepiku 
obrócić na zakupienie takich narzędzi rolniczych, 
których cena dla mniej zamożnych nie jest dostępna, 
a które przecież w gospodarstwach są niezuędnc, jak 
młynki, podgartywacze do kartofel, pługi do głęb­
szej orki itd. Postanowiono też wspomniane narzę­
dzia wypożyczać poiedyńczym członkom „Kółka," by 
tym sposobem przyczynić się do podniesienia mniej­
szych gospodarstw.

Z dniem 1 bm. funguje już u nas świeżo kreo­
wany ck. urząd podatkowy, a tego samego dnia ró­
wnież otworzył wielce zasłużony na polu farmako- 
gnozji p. W łodzimirski tutaj aptekę. Że zaś oczeki­
wany jest także w najkrótszym czasie i lekarz, w 
skutek więc takiego wzrostu inteligencji w naszem 
miasteczku, zawiązało się obecnie tu Towarzystwo 
kasynowe, którego pierwszym inicjatorem jest nad­
zwyczaj ruchliwy tutejszy obywatel p. W. Twar­
dowski. Zanotować również wypada, że z czytelni 
przyszłego kasyna (bo statuta nie są jeszcze zatwier­
dzone) wykluczono z zasady lwowski F rzeg ią i.

K KONIKA.
Kalendarz. Poniedziałek (1 4 .) : Serafina. —

Wschód słońca o godz. 7. min. 5. zachód e godz. 
4. min. 27.

Konkursu Posada kasjera miejskiego z płacą 
500 złr. w Przeworsku jest do obsadzenia, Podania 
wnosić do 28. bm. Potrzebna jest kaucja 1000 złr. 
_  W Raniżowie opróżniona jest posada ekspedjeuta 
pocztowego; term in pouań do 1. grudnia do dyiekcji 
poczt we Lwowie. —  Przy sądach powiatowych w 
Krzeszowicach, Dąbrowie, Gorlicach, Kolbuszowej, 
Żywcu, są do obsadzenia pomady sędziów pow. w VIII. 
klasie rangi.

Szczególny wypadek. Dnia 7. bm. na staeji
kolei nadwiślańskiej Kowel zdarzył się szczególny wypa­
dek, który mógł spowodować groźną katastrofę- P® 
otrzymaniu ze stacji Maciejów depeszy, sygnalizującej 
wyjście pociągu towarowego, służba stacyjna wywie­
siła  odpowiednie sygnały. Nagle ujrzano, iż przy­
bywający pociąg, złożonj z kilkudziesięciu wagonów, 
wcale się nie zatrzymuje w oznaczonem miejscu, lecz 
w pełnym biegu pędzi wzdłuż całe; stacji. Zdziwiona 
i przerażone srużba s ta c y jn ą  poczęła dawać sygnały 
a la rm u ją ce , wreszcie głofno wołać, mimo to pociąg 
Hie zwalniał biegu i wpadł na „drejszajbę", przezna­
czoną do obracania parowozów. Tu nastąpiło wy 
kolejenie się parowozu, oraz całkowite rozbicie jedne-“  ~ J     V S . “  "  — 7 - ------------ ----------- -------- --

go i częściowe uszkodzenie kilku daDzych wagonów. 
Znajdujący się w pociągn smarownik Tiyndziuk uległ
złamaniu jednej a mocnemu pokaleczeniu drugiej nogi. 
Rondukuir W asiljew również silnie został poturbo­
wany. Okazało się, iż przyczyną wypadku był twardy 
sen maszynisty Br, 1 pomooniU As. Obąj lekko­

myślnie zasnęli w Maciejowie i obudzili się wówczas 
dopiero, gdy parowóz uderzył o zaporę. Sprawcy 
wypadku -dołali zeskoczyć i żadnego szwanKii nie po­
nieśli. L inja szyn. na której nastąpiło wykolejwii% 
dochodzi pod sam bok budynku, mieszczącego dwo­
rzec kolei brzesko-kijowskiej i w tem właśnie mieiseu 
sta ła  owa zapora, której sile można zawdzięczać, iż 
parowoz uie uderzył w budynek stacyjny. W prz, 
ciwnym razie mogłaby wyniknąć groźna katastrofa. 
Maszynista i jego pomocnik za twardy sen ulegną 
surowej odpowiedzialności, oprócz bowiem kolejowego, 
rozwinięto jednocześnie śledztwo sądowe.

Rewolucja kobiec. W szpitalu Santa Maria 
w Neapolu w którym  znajduje się kilkuset cuorreh 
kobiet, dnia 1. b. in. wybuchło wielkie zaburzc‘L.i“ 
Chore niewiasty powypędzały zakonnice, pełniące 
chrześcjauską służbę w szpitalu, zniszczyły całe u rzą­
dzenie i powyrzucały je przez okno. Nareszcie m u­
siano zażądać oddziału wojska, aby pomógł policji do 
uśmierzenia buntu. Rozszalałe atoli rewolucjonistki 
zaatakowały żołnierzy stołkami, talerzami i Żelaznem i 
drągami z łóżek powyciąganemi. Żołnierze musieli 
nareszcie dobyć pałaszy. Zaburzenie trwało ośra g o ­
dzin. Rannych jest 22 Sióstr miłosierdzia jakoteż 
kilku karabinjerów. Aresztowano 26 koryfeuszek 
szpitalnego tego buntu, którego powodem był zakaz 
odwidzania chorych. Spostrzeżono bowiem, że chore 
niewiasty zamiast krewnych przyjmowały... kochanków.

Slub. Rzymski dziennik U  F u n fu lta  donosi, iż 
młodsza córka hr. Gwidona di Carpegna, kanclerza 
konsulty heraldycznej i byłego posła do parlamentu, 
urocza 16-letnia hrabianka Wikiorja, wychodzi za 
majętnego szlachcica polskiego, któiego pomieniony 
dziennik, lękając się, jak powiada, niesłychanie tru ­
dnej pisowni nazwisk polskich, nie śmie nazwać, wie­
dząc z góry, że przekręci nazwisko. Olśniewającej 
urody hrabianka jest wnuczką księżnej Ludmiły z Ho- 
łyńskich Faleonieri i  bliską kiewuą książąt Orsinich, 
Barberinich, Borghesów, Tonomów, Gabriellich, sło­
wem najznakomitszych rodów papieskich i najwyższej 
arystokracji rzymsuiej. Ojciec jej, hr. Gwido di Car­
pegna, głośny poeta włoski, tłum aczył „Przedśw it” 
Krasińskiego, nauczywszy się języka podczas długiego 
pobytu w kraju naszym. Hrabianka ma się gorliwie 
uczyć po polsku. Co do narzeczonego, jedne pisma 
włoskie, powtarzając wiadomość F a n fu lli, dodają, 
że jest Poznańczykiem, inne zaś, że mieszka pod 
Kijowem.

Psy W służbie bojowej. Podporucznik armji
włoskiej D e R o s s 1 zamieścił niedawno temu 
w czasopiśmie wujskowem E sercito  Ita liano  uwag 
godny artykuł o używaniu psów podczas wojny. 
Zdaniem jego, w obec sukcesów, osiągniętych z tre­
surą psów do służby wojskowej we Francji i Niem­
czech, otrzyma tego rodzaju pomocników zapewne 
także arm ja włoska. Owoż wszyscy, którzy na ten 
temat już rozprawiali, zgodzili się w tem, że czworo­
nożnych tych towarzyszy broni używać można nietylko 
do służ ly  bezpieczeństwa w polu, lecz co więcej 
nadto do noszenia municji. We wielu krajach, np. 
w Belgji i Holandji —  przytacza De Rossi —  by­
wają psy do taczek zaprzęgane i dźwigają znaczniej­
sze ciężary. Posiadając rosłego i silnego psa z rasy 
dogów duńskich, robił z nim autor artykułu doty­
czące próby i pr..ekonał się, że tenże może bez nad 
zwyczajnych wysiłków nieść na grzbiecie 2 lub 3 
pakiety patronów i z tym ciężarem przebiegać 
w miernym galopie przestrzeń 50 J —  600 metrów. 
Patrony pomieszczone w tornistrze, przymocowanym 
do grzbietu p sr w podobny sposób, jak juki neapo- 
litańskiego osła, którym tamtejsi mieszkańcy posłu­
gują się do transportu owoców. Kompletna tresura 
rzeczonego psa do takiej służby, jakkolwiek był dość 
niepojętny, trw ała 15 dni, nic zatem łatwiejszego —  
proponuje podp. De Rossi —  j a t  wytresować odpowiednio 
pewną ilość dogów i obdzielić nie.ui wszystkie kompanje 
piechoty. W  ciasie bitwy mogą one doskonaie za­
opatrywać ustawicznie liuję bojową w municję, przy- 
czem będzie ta korzyść, że obejdzie się wówczas bez 
posełania ludzi z szeregów do wozów municyjnych. 
De Rossi wnosi również, aby w razie przyjęcia jego 
projektu, wybierano do bojowej służby tylko duże 
psy, najlepiej dogi duńskie, bo pominąwszy ich wy­
trzymałość, należy mieć na oku ewentualne spotka­
nie się tychże w polu z psami uieprzyjacielskiemi, 
w takim zaś razie muszą one bezwarunkowo pokony­
wać przeciwniKÓw swoich, a właśnie dogi duńskie są 
dość inteligentne, Filnc i groźne. IV dalszym ciągu 
zastanawia się p. 1 »e Rossi nad kwestją rodzaju psow 
do tej służby używanych i p0 zupełnie racjouainem 
rozumowaniu przychodzi do konkluzji, że głównie 
ze w zględów  patologicznych należy preferować suki, a 
dobierać je ile można tej samej wielkości i maści.

Zcny, trujące mężów, w  Syrmie, na Węgrzech, 
zwróciła uwagę prawic równo izesna śmierć kilku sil­
nych i zdrowych mężczyzn. Dochodzenie sądowe wy­
kryło, że to żony potnHf swych mężów, ażeby na­
stępnie żyć wesoło w wdowieństwie. Wesoło im je ­
dnak nie będzie, aresztowano już bowiem siedm z 
nich i p o s t a w  ono pod zarzutem mężobójstwa a wraz 
z niemi i dostarczycielkę trucizny, starą wiedźmę, na­
zwiskiem Bana Rendusz.

Gorsetowi damskiemu w jego dzisiejszej postaci ’ 
wypowiedziana została w Paryżu stanowcza walka. 
Fabrykowane obecnie gorsety są miękkie i nie pozw.t- 
k ją  na zbytnie a tak szkodliwe zdrowiu ściskanie Sio. 
Dr Oecaisne umieszcza w F igarze  a rtykuł przeciw 
sztucznym pięknym figurkom, w którym między iu- 
nemi p isze: „W idziałem w Rzymie Wenus kapitoliu- 
ską, we Florencji Wenus kapitolińską, we Florencji 
W enus medycejską, a w P aiyżu  podziwiałem, podobnie 
jak świat cały Wenus z Milo, ten klejnot naszego 
muzeum starożytności. Zdumiewającem jest, że żaden 
z tych mistrzowskich p >sąg iw, przedstawiających wie­
czny ideał piękności !:obiecej, żadna z tych boskicn 
marmurowych postaci nie ma wcięcia w p a s ie !“

Próba palenia ciał zmarłych, zrobiona nieda­
wno w umyślni* na ten cel zbudowanej piekarni na 
cmentarzu „Pere-Lacnaise“ w Paryżu, uie zupełnie 
się udara. Patenie trw ało zbyt długo, kosztowało do 
20 fr drzewa opałowego i aparat długiego potrzebo 
w ał czasu do stygnięcia, zanim mógł być użyty po­
nownie. Zapowiedziane też są nowe próbj spopielania 
ciał piZy pomocy now eli ulepszonego aparatu.
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Ma ból głow y ! Gazeta kliniczna  prof. peters­
burskiego un iw ersytetu , Botkina, donosi o odkryciu 
nowego środka leczniczego od bólów gfowy. Ś r e d n i m  
tym  ma być mtro-gliceryna. D r. Trusewicz cytuje 
cały szereg w jpaJków , w których nowe to lekarstwo 
skutkowało nadzwyczajnie pom yśln ie ;  dwie —  trzy 
krople nitro-gliceryny leczyły z najbardziej zastarza­
łych  migren. Trzy krople tego p ły n u  wyleczyły ko­
bietę, której p ikar in  uderzył na  mózg. Jak iś  ogro­
dnik, cierpiący na zastarzały reum atyzm  i bole g ło ­
w y ; jakaś dama, cierpiąca na bardzo dotkliwą mi­
grenę ; ś lusarz, który zaziębił głowę, chodząc bez 
c z a p k i ; stangret, uderzony przez konia w głowę —  
wszyscy zostali wyleczeni przez nitrogliceryną.

Posiedzenie miejskiego komitetu dla spraw 
banku ziemskiego w Fozuaniu  odbyło się onegdąi o 
godzinie 6. wieczorem pod przewodnictwem prezy- 
zydenta m iasta  p. Mochnackiego.- Komitet ten, :ak 
wiadomo, stanowią członkowie rady miejskiej. N a 
wczorajszem posiedzeniu wwbrano komitet ściślejszy, 
złożony z 20 członków, który m a się uzupełnić w j -
bitniejszemi osobistościami z po za grona rady  miej 
skiej. Posiedzenie konPtetu ściślejszego, k tóry  
natychm iast po ukonstytuowania sic p rzystąp i d° 
aseji, odbędzie się w poniedziałek.

Nowy projekt na budowę IV. gimnazjum
pow sta ł  znowu w sferach rządowycn. Oto istnieje 
myśl zużytkowania pięknego ogrodu, otaczającego 
gmach politechniczny od strony ulicy Lipowej; c- iok 
laboratorjum chemicznego staDąłby gm ach  dla I \ . 
gimnazjum. Projekt ten z dwóch względów jest nie­
fortunny. Przedewszystk iem miejsce to jest zbyt odle­
głe. a w czasie zimy szczególnie dla uczniów niższych 
klas bardzo nieprzystępne, po drugie padnie ofiarą 
ogiód i prześliczna aleja lipowa, która podnosi w 
wysokim stopniu w spaniały wygląd g m ach u  Po li­
techniki.

WOZ tramwajowy Uszkodził onegdaj wieczorem 
furm an P io tr  Artymowicz a to w skutek  szybkiej i 
nieostrożnej jazdy na ulicy Gródeckiej. W innego pocią­
gnięto do odpowiedzialności.

P o ż a r .  W domu przy ulicy Źródlanej 1. 40, po­
w sta ł  onegdaj rano na  s t rych u  ogień Zapaliły się 
suche liście nagromadzone tam przez jednego z do­
mowników. Zawiadomiona zapomocą telefonu o poża­
rze straż ogniowa, w ysła ła  natychmiast na miejsce 
wypadku jeden tren pożarny, który przy pomocy 
domowników ugasi ł  w krótkim czasie pożar.

W iadomości literackie i artystyczne.
Nauka gry na arfie. Znana zaszczytnie arfistka 

panna M atylda Pistorówna z W arszawy, zaangażo­
wana obecnie do orkiestry  lwowskiej, zamieszkała 
stale we Lwowie i będzie ndzielać lekcyj gry na
arfie. J e s t  to instrument tak  piękny i odpowiedni dla
panien, iż pannie Pis torównej można na  pewne wró­
żyć powodzenie na polu tej pracy, tern więcej, ie  
a ifa  należy do ins trum entów  dotychczas u  nas n ieu­
żywanych i już jako nowość powinna znaleść wiele 
amatorek. P. P is to rów na udziela również lekcyj gry na 
c y t r z e , k tórym to instrumentem w łada bardzo
biegle.

Henryk Siemiradzki, bawiąc niedawno pod
Mińskiem, złożył na ręce proboszcza w Koreliszkach
stndjum, wyobrażające głowę Rzymianki. Malowidło 
to, ocenione na 200 rs.

P. Stanisław Konopka udziela lekcyj deklawa- 
cyj i estetycznego czytania w w łasnem  mieszkaniu 
przy ulicy Garncarskiej 1. 10.

Ruch stowarzyszeń.

Korporacja szynkarzy, kawiarzy itd. wybrała 
na ouegdajszem walnem zgromadzeniu w myśl s ta tu tu  
delegację, w której sk ład  weszli pp. : Baczewski J A., 
B auer  J . ,  Bilik Śz , Breitmayer W., Blaiistein Sz. 
Brauuer Wolf, Chameides B. W., Dcmeter Jan , Eh- 
renfeld H ,  Fedorowicz Sz., Fuff Ant., Gliński M., 
Grzywiński W it^-G raf F.,  Griinfeld Rubin, Hexel F r . ,  
Hartel Mich., H erter  E., Heller Efr.,  .Jiirgens W ł.,  
Janowicz Krz., K o h lJan ,  Kobielski F r. ,  Kreiner B. W., 
Litwin P., Ł ukawski W., Landes -Jak., L azarus  I., 
Makolądra J .,  Mocko Teod., Podlewski Adolf, Piepes 
Aron, Rothberg A br. ; Rosenbaum B., R appaport M. 
H., Rothberg S., Schneider Gustaw, Sławiński A., 
Schrenzel J . ,  StoiT S., Schall I., Stadtfeld I., Schón- 
stein A., Teicher M., Tennenbaum S., Tópfer N., 
Yiebig H., Weber W., Wieser S., Zipper L  —  We 
wtorek 15. bm. wybierze delegacja wydział,  poczem 
przystąpi do gruntownej reformy statutu.

Stowarzyszenie balonistów“. Człunek kolonji 
francuskiej w W arszawie, p. Godelroy-Baguet, pod­
niósł myśl zawiązania w W arszawie stowarzyszenia

„balonistów“ . Inicjator, rozporządzający odpowiednim 
funduszem, udaje się do Paryża  w  celu zamówień’a 
na w łasne ryzyko balonu objętości 1 .2 0 0  sióp sze ­
ściennych. Każdy z zapisujących się uczestników wnie­
sie oznaczoną kwoto pieniężuą na  sp ła tę  nadpowietrz- 
nego statku, w  zamian za co będzie m ia ł  prawo uży­
w ania  balonu.

P rzeg ląd  polityczny,
* D nia o. b. iń. o tw arte zostały p 'siedzenia 

g reckiej izby deputowanych. W  ostatn iej chwili 
^rzed  rozpoczęciem  n a rrd  przyszła do skutku, jak  
donoszą z A ten, koalicja w szystkich frakeyj opo- 
zycyjnych na tej podstaw ie, że jeże li powiedzie 
się obalić gab ine t T rykupisa, n ik t inny , tylko De- 
lyanis powołanym  zostanie na prezesa, przyszłego 
gab inetu . N a pozór w ięc dość w ielkie niebezpie­
czeństwo grozić się zdaje gabinetow i Trykupis. 
N iem niej przeto  stronnictw o rządow e nie traci 
jeszcze nadziei, że zdoła się utrzym ać przy sterze 
rządu. G dyby atoli Delyanis pow rócił znown do 
w ładzy, w takim  razie oczekiw ałby należało róż­
n ych  niespodzianych zwrotów w polityce greckiej, 
m iędzy innem i podniesienia na nowo kwestji kan- 
dyockiej. Delyanis bowiem je st jegnym  z g łów ­
nych w G recji zwolenników poli.yki czynnej.

* W  P e te rsbu rgu  z pew ną niecierpliw ością 
oczeLiwano 1. października po jaw ienia się p ie rw ­
szego num eru  Grażdanina, zam ienionego na g a­
zetę codzienną, a redagow anego przez głośnego 
ks. M e s z e z e r  s k i e g o , który w yrobił sobip op.- 
nją dość zdolnego i poczytnego publicysty . K sią­
żę M eszczerski przed kilkunastu laty , w ykładając 
ówczesnej następczyni tronu, a obecnej carowej, j ę ­
zyk i k isto rję  Rosji, w y r 'b ił sobie stosunki w wyż- 
szeno tow arzystw ie, z czego nader zręcznie um J. 
korzystać, zbierając skrzętnie w szystkie nowinki i 
piotki salonpwe do swojej kroniki w G rażdaninigt 
Że jed n ak  p isa ł zawsze na wpół żartem , nie tra k ­
towano go też serjo. M iał opinję —  plotkarka sa­
lonów. Dzis jednak , po śm ierci K atkow a, gdy za­
brakło k ierow nika opinją konserw atyw nej Rosji, po­
czuł książę M eszczerski, że n as tąp iła  chwila, gdy 
m u należy zająć pow ażniejsze stanow isko i zam ie­
nił swego G ra żd a n in a  (Obywatela) na pismo co

dzienne szerszego zakro ju . W  dość oryginalnym  
artykule w stępnym  w ypow iedział on swoje confes- 
sion ae fo i, ośw iadczając, że zam ierza służyć do­
brej spraw ie z „honorem  i rozsądkiem ", gdyż nie 
zawsze, jego  zdaniem , w Rosji idą te zalety w p a­
rze. P rzyznaje się przytem , że będzie szczególny 
k ła d ł nacisk na spraw y kościoła w schodniego, uw a­
żając go za je d n ą  z g łów nych  podw alin odrębności 
h istorycznej Rosji, a który, zdaniem  jego, zbyt p o ­
w ierzchow nie i lekko zazwyczaj publicyści rosyjscy 
traktują.

* Z P ete rsb u rg a  donoszą, iż m in isterstw o|kom u- 
nikacyj w niosło do rady państw a p rzedstaw ien ie o 
w yznaczenie kredytu  na ułożenie d ru g ich  torów  
na części kolei petersbursk ie j i m oskiew sko-brze- 
skiej

* Ze Skodaru donoszą, że] śledztwo przeciw  
zabójcom jezu ity  P a s  t o r  e, odbyw a się nader 
gorliw ie w obecności dragom anów  austro -w ęg ier- 
skiego i w łoskiego konsulatu. Podobno istn ieją  
tam  uzasadnione obawy, że Turcy będą próbowali 
uw olnić m orderców  z w ięzienia i w ten  sposób 
usunąć icli z pod w ym iaru spraw iedliw ości.

Telegramy „Dziennika rolsk.“
Wiedeń 13. listopada. Praw dopodobieństw o 

d y m i s j i  m in istra  wojny h r. B y 1 a n d a-R  h  e i- 
d 1 a bywa tutaj żywo dyskutow anem .

Wiedeń 13. listopada. Z K openhagi donoszą, 
że car czein raz silniej c .erp i na ner wowy ból 
głowy.

Stambuł 13. listopada. W uzupełn ien iu  poda­
nych poprzednio w iadom ości o zbrojeniu się Turcji, 
dzienniki dow iadują się, że w ydane zostało irade 
sułtańskie, polecające, ażeby m łodsi oficerowie je- 
neraluego sztabu, zanim w stąpią po ukończeniu 
szkoły do służby odbyw ali podróże po kraju  celem 
dokładnego obznajom ienia się z w ażnem i punktam i 
strategreznem i. Trzy takie oddziały ju ż  odeszły. 
Jed en  pod wodzą podpułkow nika A b d u lla h a b e ja , 
dotychczasow ego ad ju tan ta G oltz-paszy ku granicy  

reck iej, d rug i pud kom endą S ch ak ira -b e ja  ku 
A drjauopolow i i Rliodope, trzy ci ku serbskiej g r a ­
nicy przy Ueskiib. Równocześnie p o s t a n o w i ł  
rząd  greck i w ysiać na g ran icę  tu reck ą  ze s w e j

s t r o n y  oficerów sztabow ych celem  porobienia 
studjów gran icznych .

Sofja 13. listopada. W e d łu g  doniesień  z kraju  
eałego okazuje się n a d z w y c z a j n e  z a d o w o ­
l ę  n : e z mowy K alnokyego. W  niek tórych  m ie j­
scowościach zawiązano naw et kom itety, któreby 
przedstaw iły sposób, w ja k i uależaioby lir. K ai- 
nokyem u w yrazić uznanie i wdzięczność.

Londyn 13. listopada. W  odpow iedzi na za­
rzuty pism  w łoskich  odpow iadają p ism a rządowe, 
iż A nglja  podjęła  się m isji w A bisynji bez ża­
dnych  egoistycznych celów. A nglja  uznaje, że 
je j pośrednictw o m ogłoby tylko w tym  w ypadku 
być skuteczne, gdyby negus odstąp ił pew ne te ry - 
to rja  na rzecz W łoch  celem  zadośćuczynienia.

Berlin 13. listopada. N at, Z tg . konstatuje, że 
konsultacja lekarska w San Reino w ydała r e z u l ­
t a t  b a r d z o  s m u t n y .  Rak w gard le  zapuścił 
w okół szerokie zagony. Zaw iadom iony o decyzji 
lekarza chory książę, o ś w i a d c z y ł  s i ę  p r z e ­
c i w  o p e r a c j i .

Ks. B i s m  a r  k m a tu  przybyć we w torek.
W i e d e ń  12. listopada. Giełda wieczorna : Kredyty 

276'60; złota reuta węgierska 98 70.

P r z y j e c h a l i  d o  L w o w a
tlina. 12. listopada 1*87 r

HOTEL FRANCUSKI. H, Kieszkowaki, z Krakowa. 
L. Redlieh, z Rerna. R. Noel, z Kouiarna. J. Kreitsck- 
mer, z Berlina. L. Briihl, z Berlina. J. Wróblewski, z 
Radziwiłłowa. J . Weil, z Wiednia. J . Pick, z Berna. L. 
Schwarz, z Polan.

IIOTEL ŻORŻA. O. lir. Lasocki, z Dębnik. K. Ozoy, 
z Krakowa. O. Maubach, z Wiednia. M. br. Bruuicki, z 
Zaleszczyk. W. Tchorznieki, z Pokorylec. E  Miinter, z 
Gorajca. W. Sirke, z Jabłonicy.

N A D E S Ł A N E .
K a n c e 1 a r j a a d w o k a t a

D r a  J ,  C z e m e r y ń s k i e g o
i R e d a k c j a  „Prawnika" (z „ U r z ę d n i k i e m " )

we L w o w ie ,  1857
przeniesiony do domu przy ul. Wałowsj I. 3, I. piętro.

D Z I Ś :
R o z p o c z n ie :

G U Z I K
ko m ed ja  w 1 akc ie  G aw alew icza .

N a s t ą p i :

p a n t o f e l

k o m e d ja  w 1 akcie Lu.iiew skiego.

Zakończy:

J U N A C Y

operetka w 1 akcie F r . Suppego.

gW ielk i wybór fortepianów ! 
•  SEYFARTHA i CZAYK0WSKIEG0 1
jga- we Lwowie, Rynek, I. 24  (nad księ-arnią)

m m 
n

¥  Państwie Janów M o
»s% d w a  m ł y n y  w o d n e

obok sieb ie  st i je  n a  rze  e S erec ie  
o 9ciu  ki.m ieni ch p id  korzy tm  mi 

w aru  k mi do w ynajęc ia .
Z arząd  ćó b r w M łyn iskach , 

pocz;a J . n o w  k ło T rem b o w K

„Szkice wschodnie”
TBosfor. Dunaj, B ałkan) 

^ W ł a d y s ł a w a  D u n i n a
wyszły z druku i są do nabycia we 

w szystkich księgarn iach ,
po cenie I z łr . 60 ct. "W t

NIEZAWODNE WYLECZENIE
w  p r z e ć  L t> o i d w ó c h  g o d z i n

i pozbyć si<: T as iem ca
b e z  p r z e c z y s z c z e n i a

atu KiijjPUfeJt
* o u ż y c i u  pnw iw TasiŁ«fttw iJ L. K1RNA

O i l l a t  15 u ż y w a n y  
Ś r o d e k  w  s z p i t a l a c h  p a ry z *  

c h  z a w s z e  z  riii < ( m y ln y m  s k u t k i e m .  
" 'U ' I t o w  w  a j r t t k a c h  P P .  M i k o l a s c h a  

i W i - w ió r s k i e t r o .

Herbata z Brodów !
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Polecam y S. P. Fortepjany, Pjanina i Fisharmonje, z najp ierw szych  ( 

fabryk w iedeńsk ich  i zagrau icznych  1812 (
p o d  k o r z y g t n e m i  w a r u n k a m i .  m

P o s z u k u j e  s i ę  z a m i a n y

Z1
przy kolei i g o ś ć i ń e u  w p o b l i ż u  Lwowa 
p o ło ż o n e g o ,  D o d a ją c e g o  się do zaprowa­
dzę lia Inteezyw n e g o  g o s p o d a r s t w a  j lł le -  
■•znng )  na m a ją te k  w okolicy p o d g ó r s k ie j  
z p r z e w a ż n i e  g o s p o d a r s t w e m  la s o w e m .

Warunki zamiany korzystne.
Bliższej wiadomości udzieli Adwo­

kat D r. Srokow ski, Lwów, ulb-a 
Teatralna lEzba 7. 1869

i  w y t t ż a m i ;
M ajątek  ziem ski w pow iecie B ucza- 
. k im  o b ird z o  dobrej g l-b Ł , do 
700 m orgów  po la o rn  ‘go, z g o rze l­
nią, m łynem , p raw em  r r - p m a j j i ,  
s .darni i dobrem i budynkam i je s t  
z w olnej ręk i do w ydzierżaw ien ia  

od d n ia  1. C zerw ca 1888 r.

W szelk ich  b liższych  szczegółów  
udzie la  Z arząd  dÓDr Sk m orochy, 
o. p. Poj.ok Z loty. 1851

Gd d aw ien  d a w n a  
z n a n a  ze swej dobroci i z ap ach u

praw id z iwa

Herbata Rosyjska
w h a n d lu

W. ADAMOWICZA
w Brodach lsłl

f in t  I s r /h#  d-.brej* . . ™. L io  
funt o i.i iHps/.oj . . • zł. 2'ó0
w orr*-;u “ u.tkowiiniu 1

i funta.-li.

|  H e r b a t a  z B r o d ó w  I |

ST MARKIEWICZ
we Lwowie, w Rynku I.

polecił świeże :

P l f t ł l l  t o k a j s k i e
po U> et. kilo.

Winogrona feslawrskie,
Marony w łoskie,
Jabłka tyrolskie,
Figi sułtańskie i wieńcowe, 
Daktyle m arokańskie i egipskie, ry  
Kawior astrahański,

Magazyn mód i kwiatów
pod firmą :

A N N A  SZ A L K IL  W IC  Z
dawniej Hf. Pa ppi ns,

Lwów, ulica Akademicka liczba 10,
wyszczególniony za wykwintność gustu w w ykończeniu k a ­
peluszy i strojów  dam skich mi id >lami zasługi' na w ystawach 
krajow ych wj Lwowie w r. 1877 i w Krakowie w'r. L887

poleca się łaskaw ym  względom  P. T. P ań . ] 82 i

U Szweclacta Piwiarnia i Restauracja u
Ń w Hotelu Francuskim ^
11 we Lwowie, Plac IVIarjacki 11
X  p o le c a :  i » | * j

fi Najlepsze PIWO D w orsk iej
(Feinsles Sctactoter Hot Tafel Biur), p .

' W I J X T A A  K
w najlepszych gatunkacli z pierwszorzędnymi p iw n ie .

I j  W y ś m ie n i t a  Kuchnia Polska. Ceny mierne.
A  Lokal  R e st a u r a c y jn y  z o s ta ł  z d n ie m  d z i s i e j s z y m  c a łk ie m

odnowiony.

JK
pismo ludowe polityczne

w ychodzi we L w ow ie rok  12 -ty  i ko sz tu je  ca ło roczn ie  
p ó łro czn ie  1  z łr. 5 0  ct.

3K 
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K

P odaj rękę szczęścia!
500.1100 marek

jako gJówną vygranę  dajr w pomyślnym wypadku h a i a O n r g s l - J .  w i e l k a  
l o t e r j a  p l c n l ę i u a . *  upoważniona i gwarantowana przez państwo.

S k ł a d  e k s p o r t o w y

Weila tam ien n ego^ iA
MaxaSilbermanna w Mysłowicach (Szlązk pruski)
poleca najlepszy praski węgiel kam ienny po bardzo przystę-! 
pnych cenach. Na żada nie m ogą być ustanow ione ceny także! 
w walucie austrjackiej i w tejże samej walucie m ogą być!

p r z e s y ł a n e  p i e n i ą d z e . 1845

W
33M usztardę krem ską i inne, 

Kwiiczoły, Kuropatwy, Jarząbki Jj
t. p . 1837
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Już w y s z e d ł !
O K A L E N D A R Z  O A
fl ___
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illustrowany

ŚMIGUSA
na rok 1883

E ffz e tn p ia r z  k o s z tu je  5 0  c t.  .
J *uzin t  z łr .  *

Zan fiwienia przysyłać należy do V 
Q Drukarni „Dziennika Polskiego" we u  
Q Lwowie, ulioa Batorego liczba 26. A

O j > O O O O O O O O O o o o  kjfcz

Galicyjski Bank kredytowy K
" i a  17. listopada 1885 r. |

■ W 3 7 - d . a . j e

Asygnaty kasowe |
30 dniowem wypowiedzeniem. Jjjji

Asygnaty kasowe |
jjjl z 90 dniowTem wypowiedzeniem.
J a  1799 I ^ ^ - L e f e c ć a -

•Ho A

4 '

5 ' O

Eoriystuc mząd/.orię nowego 
pian i fcłi tbyo W l/a j" ,  G w prze­
ciągu kiiku miesięcy rozstrz.ygnię- 
tycb bedzie z pewnością 7 Mus 
Utł.OOU l o s ó w  4 0 . 5 0 0  y /y .
g r a n y c h ;  ogólnej wartości

między teini znajdują się wj grane 
w wysokości ewentualnie

5 0 0 . 0 0 0
l l a r e k ,

z a s :s z c z e g ó ł o w o

1 g S :  300000
1 ; rs :  2 0 0 0 0 0
2  2 3 : 1 0 0 0 0 0  

80000  
70000  
60000 
55000 
50000

pO lllf 
wygran. 
po uirk.1

1 wygran.
po uirk. 

O  wygran. 
pc mrk.

1 wygrrn. 
-1- po mrk.
1 wygran. 
A p, mrk. 
1 wygran. 
■*- po mrk.

1 v, rgran. 
po mrk 

K wygran. 
po mrk. 
wygran. 

~  po mrk, 
wygran. 

t)KJ po mrk.
1 łvygrrtU- l g u  po nu.k.
O f 7 A  wygran. 
ó iu O  p0 mrk-

512 2 '" S;
7 3 9  wygra“ 'po mrk.

28800

40000
30000
15000
10000

5000
3000
2000
1000

500
145

15989 S r: 800, 200, 150, 
124, 100, 94, 67, 40, 20.

Z tych wygranych wylosowanych będzie 
w pierwszej klasie 2000 w ogólnej sumie 
marek 117.000.

(Mów|a wygrana 3 klasy wynosi marek 
50.0f,u i podnusi się w drugiej klasie na 
Eb.000, w ;iciej na 60 uOO, w 4tej na
70.000, w 5tej nti 80.000, w Oie.i ■>*
100.000, w 7mej zaś ewent. na 500.000, 
specjalnie zaś na 300.000 i 200.000 eto.

Ciągli cnia wygranych są urzędowiue 
upldiiowane.

Na najbliższe ciągnienie pierwszej 
klasy tej wie!Gej, p r / . Ć z  . P a s tw o  zagw a -  

rautowanej loterii pieniężnej, sztuje:
1 cały los i ryginalny złr. 3‘oU w. a. 
I pół „ " » r7:) a apól
1 ćwierć 
Wszelkie

-'90
w szuiKitj zlecenia wyko»yWują  sit* 

bardzo starannie natychmiast, za przysła­
niem odpowiedniej kwoty za przekazem 
pocztowym ^  zaliczką i każdy otrzyma 
od nas do rąk własnych losy oryginał'10 
opatrzone hetbein państwowym.

D o  losów dołącza si§ g ra tis  o< , 
iv icdnie urzędowe p la n y ,  % id °rlJ  
m ożna  poznać p o d z ia ł  w y 9 rm^ ' m  
m  roz,m U e k L y  i
kw o ty , a p o  każdetn  cic&*tnm r T  
sy ta m y  n a szy m  in teresen tom  llsk j

^ N a l ą d a n i e  w y s y ^ T ^ j , ’ urzędowy

Czarny0 C ™ ’ W

liiein za /.w:1 .„vCi-anv<-li .... . suuly.V /cp ła ta  v y g i  Udstępuje wedle 
planu  n a G 0 P d gwarancją pań-

- N ^ - i k o U c k U  była zawsze szczegól­
n a  8zezvsllWd 1 óardzo często w y p łaca ­
liśm y mł y m ‘Uterc-sc-utom n a j  większo
^ Sn n n ’«n nnnZL  “ nemi lia 25 0 -00,0’ 100.000, 80 000,60.000 40 000 m arek  etc.

f  .g ° ‘-y możemy liczyć przy taKiem

° p ^ ‘^  " a F00'8ta' " ,a ua bardzo z - Wv udział i dla tego 
prosimy, al)y m >z ywypełą ić  wszelkie 
zlecenia, przysłać swe zamówienia przed

d n ia  i s .  l is to p a d a  b. r.
wpiost poą a(i resem -

Ul

I  „WIENIEC POLSKI” 8
31

3  złr-.

„ P S Z C Z Ó Ł K A ” |
jg  pismo ludowe illustrowane
W  w ychodzi w e L w ow ie rok 12-ty  i kosz tu je  ca ło roczn ie 3  z łr.,

pó łroczn ie  1  z łr. 5 0  ct.

w  O ba te  p ism a W i e n i e c  i  P s z c z ó ł Ł ^  m ożna p renum e- 
A  row ać razem , a w ów cz .s ca ło roczna  p re n u m e ra ta  obu  w ynosi 
I™ tylko 3  z łr. 8 0  ct., pó łroczn ie  2  z łr., k w arta ln ie  1  z łr .  C ało- 
J K  roczn i p reu u in e ra to ro a  ie p łacący  z g ó ry  3 z łr. 80  ct. u trzy m u ją  

nad to  b e z p ł a t n i e  K o len d a ra  W itń c a  i P szczó łk i n a  rok 1888.
J K  P re n u m e ra tę  n a jd o g o d n ie j p rz e sy ła ć  p rzekazem  p o c z to w y m  
W  pod a d re se m :
w  Redakcja i Administracja „Wieńca" i „P**czołk  we Lwowie, 

ulica A kadem icka  liczba 8.

y o o o o e e e e e o e g c o o e e e o e o e o e a *
W Środę dnia 23. Listopada 1887 r.

odbędżŁ  sie

W  MŁ S T B ^ M I Ł O W E J
0 g o d zin ie  4. p0 p o łu d n iu  w lokalu  T o w arzy stw a

Halzmjne Walie Zgromadsenis
r, ■

&
B a n k  u n d  W s e h s e l g e s c h a f t

jn HAMBURG.
Dziękujemy naszym odbiorcom za dotychczasowi zaufanie a ponie­

waż dom ua=z znany jest w Austro-Węgrzech od ' \ leŁ  lat, więc prosimy 
wszystkich tych, którzy się mtoresują naszem losovvauien., by się udali wprost 
do nasze; firmy K a u f n i a n u  & S im o n  w  H a m b u r g u .  Nie jestesmy 
w związku z żadną inną firmą i nje wysłaliśmy żadnych agentów z losami, ale 
korespondujemy bezpośrednio z naszymi odbiorcami którzy mają w ten sposób 
wszystkie korzyści bezpośredniego stosunku. Wszystkie zamówienia wykonywa 
się jak  najspieszniej i najpunktualniej. 1624

dla rolnictwa, handlu, przemysłu i rękodzielnictwa 

w  K t n a i o u c e  S t r w m i ł o w e j

z a i e . i e s t r o a ' a n ł ' g °  z o g r a n i c z o n ą  p o r ę k ą .  
PORZĄDEK DZIENNY:

L Sprawozdanie D y r e k c j i  z. _czynności.
i^zedłuieuie rachunków i bilanau.
Odpis mie poniesionych strat od udziałów.

5- Rezygnacja e/łonków Dyrekcji.
•7 Wybór nowej Dyrekcji.
6. Wnioski członków.

^ b łęp na zgrom adzenie wolny członkom  za okazaniem książki udziałow ej.

K am ionka str.

D
.Jó ze f I ł  eh  

dyrektor.

10.
Y

Listopada LSS7.

r e k c j
U n ic k i

1876

B e n ja m in  K o h l
kohtrolor

Drobne ogłoszenia.
D o n i e s i e n i a  rozm ćiite.

po l 1/, c e n ta  od w yrazu.

Fo .  t e i » ‘« n y ’ c y t r y ,  najtaniej sprze­
daje, r-ioŚAeza Kalinowski, metr cytry, 

fortepianu, śpiewu Łyczaków 7. 454

Go r x « ; ln i f c  e g z a m i n o w a n y ,  1 8 lat
służył i? miejscu, poszufuje umie­

szczenia. Probużua, Lesieniecki. 453

Fi in .ro  bardzo ładne ,  damskie, je s t  
po przystępnej cenie do nabycia. 

Bliższa wiadomość u lica  T ea tra ln a  nr. 4, 
I.  p iętro.

Poszukuje się do kupna kilkanaście krów 
Uerneńskieh. Oferty z podaniem ceny 

za żywą wagę proszę nadesłać poczta 
Touste do Boiel: małych. 451

Mł o i l y  c z ł o w i e k  lat 26, stanu wol­
nego i wolny od wojska, poszukuje 

posady magazyniera, manipulanta rachun­
kowego, lub do nadzoru nad ludźmi przy 
większym skarbie. Zna się także na wyro­
bach kartonowych. 452

Ko rzy stn e  z a ję c ie . — Wiadomość 
w adm inis trac j i  „Gońea“ i „Iskry" 

we Lwowie, ulica (ossolińskich liczba 10.

jGTężezyzna lat 28, żonaty, poszukuje 
1Y1 zajęcia jako 'as jer ,  rachmistrz, kon- 
trolor lub buchhalter Adres pod lit. M. 
B. Administracja „Dziennika Polskiego".

D ile ty  wizytowe, zaproszenia, dyplomy, 
D  plany, etykiety kupieckie i t. p. wy­
konuje po niskioh cenach Zakład arty­
styczno-litograficzny Antoniego Przyszlaita 
we Lwowie, przy ulicy Kopernikr 1. 9.

Mieszkania i sklepy.
po 1 cencie  od w yrazu .

4  0  Q  p o k o j e  z przyn&leżuo-
ę G ę  śeiami, p o k o j e  k a w a *  

l c r * k i e ,  s k l e p y ,  przy ulicach Bra- 
jerowskiej, Kazimierzowskiej, odnajmuje 
Zarząd realności Emila Bertemiliana 
Brajera, Kazimierzowska 37. 432

W ydawca i redaktor odpowiedzialny: J ó z e f  L a s k o w n i c k i . Papier z fabryki czeilańskiej. Z drukarni „Dziennika Dolskiego'* pod zarządem J a n a  M i t t i g a .


